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D w i e  d r o g i
Nic potrafimy zdobyć się na 

objektywną ocenę rozmiarów nic- 
bczpic czeństwa komunistycznego  
w Polsce. Z jednej strony bowiem  
spotykamy się z pogardliwem  
lekceważeniem tego niebezpie 
czeństwa, które przejawia się np.
w notatkach dziennikarskie*, opi-1 dżinach popołudniowych  
sującyeh rozpędzanie pochodów | i<jv arsenfthl mor, kieSo
komunistycznych. Z drugiej stro-

K r w a w e  w y p a d k i  w  B r e s t

Przybrały charakter rewolucyjny
O p i n j a  f r a n c u s k a  o b w i n i a  a g i t a t o r ó w  k o m u n i s t y c z n y c h

ny spotykamy się jednak ze s tra­
chem przed ,,czerwonym dja- 
blem‘'. Ten lęk wyrażają przede­
wszystkiem ci, którzy przy dzi­
siejszym ustroju społecznym ma­
ją coś do stracenia.

Silą komunizmu jest  przede­
wszystkiem to, żc jest  ideją. W 
dzisiejszej posusze na i deje jest  
to wielki atut. Potrafił  boy) iem 
komunizm dać swym  zwolennikom  
w izję nowego świata, który im 
Wydaje się lepszym od dzisiejsze­
go Nędzę i podłość świata dz 
siejszego można bowiem odczuć 
na w łasnej skórze. Jaki będzie] 
świat, stawiany przed oczy przez ■ 
komunizm, o tem zwolennicy sami i 
nic zdołali jeszcze się przekonać. 
Dlatego ten nieznany świat w y­
daje się im czemś lepszem od dzi­
siejszego. znanego.

Kapitalizm potrafi idei komu­
nistycznej przeciwstawić zaled­
wie idejU. Stąd jeśli  walka od­
bywałaby się wyłącznie pomiędzy j 
komunizmem, a kapitalizmem, ko- ■ 
munizm zwwciężyeby musiał nie-1 
nawodnie.

Słabością natomiast komu­
nizmu jest  to, że jest id a ją obca 

nam jest  bowiem idcologja  
e c i ni. o e y -fy ii ~ iwa. nam. k ió - 

rżyjmy największe sukcesy przy 
wykli odnosić przez swobodny  
wysiłek społeczny. Obce są  
kolosalne Magnitogorski m m . z 
których każdy na v lasncj zagro­
d z ę  chce być równym wojewo­
dzie. Obcy nam jest cały anty-rn- 
ligijny materializm komunizmu.

atmosferze

PARYŻ 7 8 (A T E ).  Podczas  
gdy sytuacja w Brcścic w dzisf j 
szych godzinach przedpołudnio­
wych naogół była spokojna, w go-

ro-
i botnicy' arsenału morskiego po- 
! nownie opuścili swe warsztaty  

pracy, formując mniejsze lub wię  
ksze pochody przy śpiewie piose- 

| nek rewolucyjnych. V, śród ludne 
iśc i  zapanowało ponownie wielkie  
{ pcdnu cienie gdyż istnieje obawa, 

zc dojdzie do powtórzenia w czoraj 
szych incydentów. W godzinach  
popołudniowych większa część  
sklepów została zamknięta.

Do godziny lG-ej na skutek o- 
st iych  zarządzeń władz bezpie­
czeństwa nie doszło jeszcze do żad 
nych poważniejszych zaburzeń.  
Podżegaczami ruchu „.Frontu lu ­
dowego'1 są, jak sic zdaje, robot­
n ie /  zatrudnieni przy budowie krą  
żownika ..Dunkierka'*. V/ .->ród ma 
nifestująi ych  robotników daje 
sie zauw ażyć w zmożona działal­
ność agitatorów- i prowokatorów  
kc m im i stycznych .

R u c n  r e w o l u c y j n y  
rozszerza sią

Ruch rewolucyjny wśród robot 
ników portowych, oraz stoczni  
wojenych rozszerza się obecnie  
także na porty handlowe i okręty  
pasażerskie. Francuski statek  
transatlantycki „Cliamplaiii", któ 
r- dziś o godz. 1 11 -oj nv’ał z 
t>n lażeiami wyruszyć z ł-*e llavrc  
do Nowego Jorku, pozer-tał w 
porcie, gdyż załoga okrętu w licz 
bie 11 m marynarzy opuściła s ta ­
tek. idąc za przykładem persone­
lu technicznego w kotłowniach,  
który już wczoraj porzuci! p racz  
Załogi pozostałych staków tran^- 

j atlantyckich linji ..Compagnio
narR, wychowanym w 
rzymskiego katolicyzmu.

Obcy nam z ducha jest 
nizm propagowany przedew szy st- 
kiem przez obcych. Żydzi są naj- 
zdolnicj-zymi agitatorami komu­
nizmu. To jest  dużą praktyczną  
przeszkodą w szerzeniu się komu­
nizmu. Coraz bardziej rozwijają­
ca się w masach społeczeństw a 
antysemityzm każe z n ieufnością  
patrzeć na głoszone przez żydow­
skich agitatorów komunizmu no­
we objawienie.

Tem niemniej nie wolno lekce­
ważyć komunizm. Może 011 być 
bardzo dla nas niebezpieczny, je- 

idea narodowa, która jedynie  
mu się przeciwstawić, nic 

ji Polski komunistycz­

ni] 1 
m o że
p o t r a f i  w i z j

p r z c c iw s tw  ie w y r a ź n e j  w i z j :  

- z ł e j  P o ls k i  na rodow  e j ,  k tó r a  
J i ć  u m y s ły  s z e r o k ic h

społeczeństwa.
Przyszłość n a ro d u  z a l e ż y  od  le -  

„  ,.n  p o w s ta n ie  w i c i a  n o w o )

P o l s k '  n a r o d o w e j .  k t ó r a  p o r w ie  
wństwo, c z y  te z  n ie .  W 

w y p a d k u  n a j  c z y n -

n ie j s z e  e lem enty ' s t a n ą  s ię  łu p em

kom u nizm u

nej
p rzys z  
p o t r a f i  ro zp a i  

w a r s t w

całe spoh Ł:7eI
tvm  ostatn im

Transatlanticjue'*. w liczbie tej 
także załoga ..Normandie" straj 

komu- kują równie. Pasażerow ie „Cham- 
idain" spowodu strajku załogi 
zmuszeni byli do opuszczenia o 
krętu w celu spożycia obiadu w 
jednej z miejscowych restaura-  
cyj. W ciągu popołudnia odbę­
dzie się zebranie x6Ł6g w szyst-  
kich parowców pasażerskich, na 
którym zapadnie decyzja co do 
dalszej taktyki.

K t o  p o n o s i  w i n ą ?
PARYŻ. 7.8. (PA T A  Rozruch, 

w Rrcśeie. które przybrały eh a 
rakter wręcz rewolucyjny, wstrzą  
snęły opinją publiczną Francji, 
tembardziej. iż poprzedził jc sze­
reg rozruchów i zajść na terenie  
Francji. Cykl ten rozpoczął się w 
Salon od napad” na autobus, w i 5 
zący członków Aetion Francaise.  
których zasypano strzałami re­
wolwerów Łmi i kamieniami, przy­
czem rannych zostało kilkanaście  
osób. następną ofiarą zorganizo­
wanego napadu padła grupa Jcu- 
nes-sc Patriotę z Faryźa. Dalszy m 
etapem były rozruchy w Tuionie  
i na koniec wypadki w Bre^t. 

Teden 7. doradców technicz-I. I\

B e z r o b o t n i  d e l e g a c i  z e  L w o w a
Z ł o ż y l i  m e m o r i a ł

w Kancelarji p. Pre iydenta  Rzplitej

D e l e g a c i  - M a ł o p o l s k a  F a b iy  
D e K g u t  d o n o s i l i ś m y .

Ż a r ó w e k ,  h to i  J w o w a .  aby

Ż y c z e n i a  H i t l e r a
d l a  K r u p p a

B E R L I N .  8. 8. ( P A T ) .
Hitler przesiał telegram z zye ^
m a m i  m n e m  p r z e m y s ł o w c ó w .

niemieckiemu Kruppom * okaz.,- 
jego urodzin. Treść telegramu me 
została opublikowana.

Ż y c z e n ia  p r z e s ł a l i  K j u p p o w ’ 
r ó w n i e ż  m in is t r ó w  ie Fm-k ’ 
G o cb b cI".

ratować zagrożony byt roboln - 
ków, złożyli wczoraj memorjał w 
kancelarji cywilnej p. Prezyden­
ta Rzeczypospolitej i byl* przyjęci 
przez .Min. Opieki Społecznej. P- 
Paciorków skiego. który odniósł 
sio do nich nadi r przychylnie, 
dał im doraźny zasiłek 1 wolne bi­
lety jazdy do Wisty, gdzi” prze­
bywa p. Prezydent Rzplitej a 
Stepnic na powrót do Lwowa.

na

Delegaci złożyć mają jeszcze  
w dniu dzisiejszym swój memor­
jał w Ministerstwie Przemysłu i 
Handlu.

nych premjerą Lavala publicysta  
Gignous w następujący sposób 
ocenia r.a ’amach „La Journce  
Industrielle" przyczyny zajść:

V. ypadki, które wydarzyły się 
w tych dn.ach w Breście i w Tu­
lo n e  oraz w wiciu irfnycłi miej­
scowościach, są dziełem partji ko 
munisty c-znej. Dekrety rządow e 
posłużyły tylko za pretekst. Moż­
liwe jest, iż Moskwa uważa zł  

niewystarczające poparcie nie­
których jej planów- w polityce  
międzynarodowej i w konsekwen­
cji wydala odpowiednie instruk­
cje, mniejsza zresztą o przyczy­
ny, chodzi bowiem o to. iż tego 
rodzaju rozruchy nic mogą być 
nadal tolerowane".

O f i c e r o w i e  
b e z  m u n d u r ó w

PARYŻ, 7. 8. (P A T ).  O ficero­
wie marynarki wojennej, którzy 
padli ofiarą napadu tłumu m ani­
festantów- podczas ostatnich  
zajść w Tuionie, zwrócili sic  
drogą służbową do m in ist ia  ma­
rynarki, informując go o prze­
biegu zajść.

. Le Journal" donosi, iż o f ice­
rów ie marynarki wojennej nie u- 
kazywali się w m ieście w m un­
durach, aby nic w ywołać nowych  
zamieszek. Dziennik  podając to, 
zapytuje z ubolewaniem: „Czyż
nic jest  oburzającym paradok­
sem iż oficerowie nię śmieli po­
kazywać się w swych mundurach  
w pierwszym porcie wojennym  
Francji ?".

N o c n e  w a l k i  w  B r e s t
PARYŻ, 8 8. (A T E ).  Wczoraj 

wieczorem demonstracje w Brest  
przybrały nonownie dość, ostry  
charakter, jakkolwiek władze za­
kazały- wszelkich zebrań poc go­
lem niebem. W centrum miasta  
doszło do bardzo poważnych 
starć. Policja i gwardia cywilna  
kilkakrotnie rozproszyły m anife­
stantów. którzy usiłowali zebrać 
r.a nowo i przypuścić sztum do 
gmachu prefektury.

Około godz. iil-tj porządek 
został pizywrócony, lecz już po 
północy strajkujący- zorganizowa­
li nowe manifestacje, zmieniając  
jedynie taktykę swych wystąp'eń. 
Punkt ciężkości został pizcniesio-  
ny do dzielnicy willowej miasta.  
Robotnicy zaczęli się gromadzić

małemi grupkami na rogach ulic, 
napastując policjantów. Wyparci 
przez poiicj” m anifestanci prze­
nieśli się do innej dzielnicy i 
wznosili na ulicach barykady. 
Strajkujący spalili kilka samoeho  
dów.

Wśród robotników arsenału pa­
nuje wrzenie. Istnieje poważne 
niebezpieczeństwo, że pogrzeb za­
bitego robotnika stanie się ha­
słem do nowej man.fcstaeji.  
Wśród mieszkańców miasta panu­
je również -nastrój podniecony. 
Późną nocą policja zdołała całko­
wicie opanować, sytuację.

Liczba za b i t y c h  i r a n n y c h  w 
c ią g u  o s ta tn ic h  d n i  w y n o s i  o k o Io 

5-0 osób.
Zapowiedź interpelacji
PARYŻ, 8.8. (P A T ).  Deputowa­

ny komunistyczny Bartolom po­
informował nremjera Lavaia o 
zamiarze interpelowania rządu w 
sprawie incydentów, jakie miały  
oMatnio miejsce w Tuionie i w 
Eresi. Należy zauważyć, że dep. 
Bartoloni wygłosił  w- czasie o- 
statnich incydentów w Tuionie 
przemówienie do manifestujących  
robotników.

R ó w n ie ż  dep. kom . Paryża  
?>Ioniuuvis z a m ie r z a  i n t e r p e l o w a ć  

rzad w s p r a w i e  o s t a tn ic h  zajść 
w  Pary  żu W d z i e ln i c y  C h a r o n n e

Zmniejszenie redukcji 
poborów

P*<BYŻ, ć-.8. (P A T ) .  ,,Lc Ma­
lin'' donosi z llayru, iż prefekt 
poinformował deleg-aeję maryna­
rzy, należących do załogi p atów -
ców transatlantyckich, i* mini­
ster marynarki postanowi! zmnicj 
szyć do 3 procent redukcję pobo- 
row, nię przewyższających (>”(> 
franków miesięcznie.

Przestroga dla
socjalistów

PARYŻ, S.b. (PAT), W związ­
ku z rozruchami w Lresoe  „Lc 
Journal" .zamieszcza szereg ape- 
iów do spokoju. ogłaszanych  
przez rozmaite zw-iązki zawodo- 
w e.

L'Ot-uvre“ polępia stanowi­
sko, zajęte przez robotników w 
Brescie. i marynarzy w Iław a 2. 
Dziennik pisze: „Podżeganie do 
zamieszek jest rzeczą „ic oYiezo- 

Zamieszki mogą- uzasadnić

conajmniej dawać do tego pre­
tekst . Zwracajac s;ę następnie  
pod adresem socjalistów , dzien­
nik dodaje: „Przyjaciołom nale­
ży się  prawda. Jeś li  przez opozy­
cję systematyczną i niemal ślepą  
doprowadzili oni do upadku rza- 
uu Paul - Boncoura, a następnie  
Dalaniera 1' spowodowali dojście  
do wnadzy Doum ergue‘a, a potem  
Laval‘a, to czyż. obecnie, postępu­
jąc w- ten sam sposób, nie dopro­
wadzą nas do faszyzmu?"

P ł k .  G ł o g o w s k i
c i ę ż k o  c h o r y

Szef gabinetu wojskowego p 
Prezydenta Rzeczypospolitej pik 
dypl, Jan Głogowski, bawiąc na 
urlopie w Bojańeu kolo żółkwi  
ciężko zachorował. Pik. lekarz dr. 
Rymaszewski stwierdził u chore­
go 1 opne zapalenie gruczołu kro­
kowego 1 przewiózł go do Lwowa, 
gdzie dokonano operacji

Operacja miała przebieg po­
myślny. jednakże po niej n astą­
piło zakażenie krwi, a następnie  
wywiązało się zapalenie płuc. Zc 
Lwowa nadeszły wiadomości, że 
lekarze uważają stan zd iowia pik 
Głogowskiego za bardzo poważni 
: budzący obaw-r.

StahiSielm rozwiązany ostateczn e
z a  o p o z y c y j n e  s t a n o w i s k o  w o b e c  H i t l e r a

BERLIN. 3. 8. (P A T ).  Rozwią­
zane zostały dziś z n a tych m ia ­
stową wykonalnością wszystkie  
krajow e związki i oddziały „Stan’ 
hełmu" r.a terenie Berlina. Bran- 
óonburgji,  Pomorza i Marchii 
W schodniej.

Rozwiązanie nastąpiło na pod­
stawce art. 1 rozporządzenia* o 0- 
clironie narodu i państwa z 28 
lutego 1933 roku.

Majątek powyższych związków  
został prowizorycznie oołożonj n- 
resztem

V kołach miarodajnych powyż­
szą decyzję uzasadniają d zia ła l­
nością związków ,,Stahlhelmu". 
która zwłaszcza w ostatnich m e- 
siącaeh i tygodniach —  przybrała 
formy, mogące podważyć autor - 
tef państwa. ..Slahlhclm'" postę­

powaniem swem i wynurzeniami  
swoich przy wódców dal dowod o- 
pozycyjnego, o nawet poniekąd 
wrogiego nastaw ienia  przeciwko 
państwu. L iaw-nilo się  to obchc- 
dzenipm nakazów, wydanych w o 
s! itn ieh  czasach, jawną krytyka 
zarządzę!) państwowych oraz 
przy jmowaniem członków' z kół 
mafksislow skich. Ao nadało „Stahl 
hełmowi charakter zarówno lew 
cowej opozycji,  jak i zabarwienie  
reakcyjne Konieczność zapewnie­
nia bezpieczeństwa publicznego  
spowodowały ostatnie rozporzą 
dzenia.

Po rozwiązaniu „Stahlhelmu"  
w Meklemburgji,  Nad ren j i i. in­
nych prowincjach Prus, ostatnio  
rozporządzenie likwiduje ostatecz  
ntna o igii izację Stahlhelmu na te­
renie caGch Prus.

Zarządzenia przeciwżydcwsk.e
N i e m c z e c h

ną.
interwencje „Cro:x de Feu' lub

mam

R z a d  L a v a S a
p r z y g o t o w u j e  n o w e  d e k r e t y

PARYŻ, 8.8. (PA T ).  —  Po­
szczególne wydziały różnych mi­
n isterstw. jak zapewnia agencja  
Ilatnsa. kończą obecnie prace 
przygotowawcze nad tekstem de­
kretów, które będą dyskutowane  
na posiedzeniu Rady Ministrów. 
Między temi zarządzeniami wiele 
bedzie nualo charakter f inanso­
wy. Jest  prawdopodobne. że 
rząd uchwal1 stałą legalną stopę 
zysku, jaki można będzie ciągnąć  
z handlu.

Z drugiej strony zostaną wyda­
ne różne zarządzenia w c< lu u 
proszczenia systemu fiskalnego. 
Możliwe jest  również, żc bedf) 
obniżone opłaty od tranzaKcyj 
opłaty stemplowe przy zmian .e 
własności. Kilka dekretów zmie­
rzać będzie do ochrony oszczec
ności.

Tekstom tym towarzyszyć bę­
dzie tow nież pewna liczba dekie-
lów , w y ja śn ia ją cy ch  ich zastopo­
wanie w praktyce.

P r z y g o d a  n a  m c r k » r
Z a w i s z y  C z a r n e g o 0

BERLIN, 7.8. ( P A T ) Ni 2- 
mieckie biuro informacyjne dono 
si:  Urząd okręgowy w porozumie­
niu z policją polityczną bawar­
ską zamknął hotel w Bad-Tot-lz 
nad Izarą jako zamLszkaly prze­
ważnie przez żydów, którzy w e­
dług opinji kuracjuszy aryjskiej! 
i ludności miejscowej, zachowy­
wali się ostatnio prowokacyjnie i 
zuchwale

BERLIN. 7.8. (P A T ).  Tematem  
rozmowy, jaką odbył wczoraj ko 
misarz Berlina Lipper z prezy­
dentem policji berlińskiej Heil 
dorfem, były środki, jakie mają 
byc przedsięwzięte celem prze­
ciwdziałania najilywowi do stoli­
cy Rzeszy elementów niepożąda­
nych.

Chodzi tu o zarządzenia, wymię 
rzone przeciwko żydom w myśl po 
wziętych ostatnio decyzyj.

BERLIN, 7.8. (P A T ).  Jak do­
noszą z Brunswiku, we wtorek . 
godzinach wieczornych odbyła się

tani wielka m anifestacja  ulicz­
na. Do zebranych tłumów przenić 
» il c-zlonek partji książc Schaum- 
burg Lippe, którj w ostrych sło­
wach nawoływał do walki prze­
ciwko żydom i „ciemnym żywio­
łom". pozostałym jeszcze w trze­
ciej Rzeszy Podobne zebrania od­
były się i w innych miastach.

A W A N T U R Y  w  GDAŃSKU
GDAŃSK. 7.8. (P A T ).  Na do­

rocznym jarmarku gdańskim, 
zwarte grupy nar. - socjalistów 
napadły wczoraj wieczorem na 
straganiarzy żydów, wznos ząe 
okrzyki przeciwżydoj-sisie. Na­
pastnicy zniszczyli stragan i towa 
ry i pobili stragamia'--.)' Kilku na 
pastmków aresztowano. Jednakże 
następnie w-ypuszczo o z aresztu, 
ponieważ, jak twierrz: , D .r  Dan- 
ziger ''orposten" me popełnili o* 
n; czynu karygodnego. Nasku* k 
tej akcji w-izvycy straganiarze ży 
dzi zwinęli s,vi> stoi ka i onuśi-i* 
1-' teren jar i: vw>-

D r u ż y n a  a m e r y k a ń s k i c h  s z a c h i s t ó w
wyjechata na olimpiadę warszawska

IJ .ML ID BN 
1 PAT}. Dnia 1

rt
( l lo landja). S.S. 

sierpnia b. r. o go­
dzinie 12 harcerski szko.ny szi\U- 
ner - jacht „Zawisza Czarny opu 
ścił port w Amsterdamie, żegnany  
przez konsula R. P. Czyżewskiego, 
licznie zgromadzonych skautów- 
holenderskich i puolicznośc.

Na morzu Pólnocncm statek 
napotka! nicprzj chy lne wiatry, 
skutkiem czego zmuszony był iść 
pod motorem, Pod wieczór spowo­
du uszkodzenia motoru statek mu 
s:ał zawrócić do Ijmuiden, gdzie 
stanął na redzie. Po 20-godzinnym  
postoju na kotwicy i naprawie

m o to ru  „ Z a w i s z a  C z a im y "  r o z w i ­
n ą ł  ż a g le ,  kierując się w s t ro n ę  
k an a łu  K - lo ń s k ie g o .  

r nła z a ło g a  zd ro w a

0  s t w o r z e n i e  b u f o r u
między Chinami a Z.S.R.R.

Japopskie władze wojskowe, dą
układużą przez zawarcie  

stworzenia buforu pomiędzy Chi­
n am i a Związkiem Sowieckim. U- 
kład ten obejmowałby obszar 
Chin. wynoszący przeszło SCM 
tys. mil kw.

NOWY JORK, 8. 8. ( P A J j .  W 
tych dniach na statku „Pułaski"  
odpłynęła do Gdyni amerykańska  
drużyna szachowa, udająca się na 
oPnipjaae warszawską. W  o s ta t ­
niej chwili w składzie drużyny za 
szła doniosła zmiana, skutkiem  
której szanse Ameryki na ponow­
ne zdobycie puharu olimpijskiego  
znacznie osłabły. Mianowicie z 
drużyną nic wyjechał z bliżej nie­
znanych powodów mistrz Stanów

Zjednoczonych Kashda, którego 
zastapił mistrz Horowitz, gracz u- 
talentowany, lecz n iewątpliwie  
słabszy.

Zdaje się nie ulegać w ątp liw o­
ści. że Amerykanie będą musieli 
w tym roku pozostawić puhar o- 
Iimpijski w Europie. Za najgroź­
niejszego przeciw nika uważają o- 
ni Polaków, a dalej Czechów. A u­
striaków Szwedów i Jugosłowian.

Niew idom i szachiści
r o z e g r a l i  t u r n i  e ; w  L e n i n g r a d z i e

LENINGRAD 8.8  ( P A T ) .  W sporządzone z drzewa i
co pozwalało  
wać się na

lnlercsu-Lcningradzie odby ł się  
jacy turniej szachowy, w którym 
brali udział wyłącznic niewidomi. 
Turniej mial charakter meczu 
pomiędzy niewidomym' z Lenin­
gradu i (Moskwy Każde z tych  
m iast wysłało na turniej po 9 nie 
widomych szachistów. Uczestnicy  
turnieju grali na specjalnych sza 
chow nicaeh, których pola były

ze skóry 
°i'jento-grająeym 

szacnownicy  przy po 
mocy d tyku. Celem rozróżnienia  
fagur w łasn ych  i p r z e c i w , - ^  £ *
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